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organizacja b. zaboru pruskiego.
następującą brak organi-zacyi względnie jaj kierowników, 

należy się do nas zwrócić po wskazówki. Szcze­
gółową insirukcyę ogłosimy wkrótce.

W ybory należy przeprowadzić dc niedzieli 
1 grudnia włącznie.

Sejm Dzielnicowy wytknie nam drogę dzia­
łania na najbliższą przyszłość: 1 Wybierze Na- 
czelną Radę Ludową, jako zwierzchnią władzę 
naszą aż ao chwili objęcia dzielnic naszych 
przez Rząd polski. 2. Określi zasady sprawo­
wania je j rządów tymczasowych. 3. Zatwier­
dzi nasze żądania narodowe, tylokrotnie nieu-

P mbui w ielkopolskie ogłaszają 
omzwę':

Polacy I
okowy, krępujące wolność naszą. —

Z eałą trfnością odczekamy wyroku kongresu 
pokojowego, który z naszym współudziałem 
w ta li zachodnie granice ojczyzny naszej:
Polski. Dosyć polało się krwi polskiej w tej 
wojnie morderczej. T o  też pokojową drogą za­
mierzamy teraz dojść do upragnionego celu —  
do utworzona Zjednoczonej Polski. Z tego sta
nowinka nie pozwolimy się zepchnąć przez pro- . . . , . . .  , . .

i i ,a u ' • i • j  . j  a g^c ie  wypowiadane prze* Kola  poselskie, wokacye, których me skąpią co dotąd p o d - j S ^
żegali naród niemiecki przeciw nam. Stwier­
dzamy jednakże, że cierpliwość ludu polskiego 
ua ciężką byłaby wystawianą próbę, gdyby 
przedstawiciele dawnych władz, k tó izy dotąd 
n u  dręczyli i uciskali, mieli nie zanieebać swej 
podziemnej roboty.- Nie można też zaiste w y­
magać od ludu polskiego, aby współpracował 
c tymi, co dotąd byli jego krzywdzicielami i 
oie&ięiycielami. Lud Polski ma prawo doma­
gać się, aby usunięto tych, którzy starali się 
wy iiierać mu gwatlem mienie, język, ideały 
narodowe i religijne. Lud Polski ma prawo już
teraz do udziału w rządach, którego mu nie .... ,
d u u k  dokąd odmawiano. Lud Polski ma pr? 2 VViece wyborcze, które przeznaczone
wo domagać się poszanowania kila swych świę- . s*  w>'ho™ delegatów na Polski Sejm Dziel- 
tości, jako sam s ...uje ideały cudze. Lud w>'bl3  ostatecznie, zorgaai :ują i u-
* i  m  prawi, domagania się zwrotu tego, c(f™ p e ln m  powiatowe Rady Ludowe. 3 Ltworae- 
uaradu jest własnością. Zbrodnia rozbioru wola -l>ia Kad Ludów ych, gminnych i miejskich, 
bowiem o naprawt? krzywdy dziejowej: Interesy I reez " 7* ™ ,  ludności dokona się na zebra- 

d o m ia ją  się koniecznie jednolitego ^ ach’ o l a n y c h  - przez powiatowe Rady Lu-

ero Kika kierowniczego w ruchu polskim dziel- j .
m c naszych. Uznając tę potrzebę, zleciły Ko- Ludowe powiatowe miejskie i gminne
ła poselskie i W ydział W ykonawczy dotąd nie obejmą sprawy polskie w swoich obwodach i: 
ujawnionego Centralnego Komitetu Obywatel-

Do czasu ustanowienia Naczelnej Rady Lu­
dowej przez Polski Sejm Dzielnicowy pozostaje 
Kierownictwo spraw polskich w  rękach niżej 
podpisanych komisarzy.

Wobec braku czasu i naglących potrzeb za­
łatwiać będziemy wyłącznie sprawy najwa­
żniejsze i niezbędnie konieczne. W  ręce pol­
skiego Sejmu lh.ielnicowego zdamy po złoże­
niu sprawozdania powierzone nam urzędy.

Celem zorganizowania naszych dzielnic pole­
camy, co następuje: 1 Istniejące w  powiatach 
Kom itety Obywatelskie ujawnią swą działal­
ność i ąr/ył :orą nazwę powiatowych Kad Lu-

sttago podpisanym komisarzom utworzenie

Haczeinuj M y  U d o w e j
fih fr przedstawicielstwa wszystkich Polaków, 
w h  ‘ ajckałych na ziemiach, objętych dotąd 
granicami państwa niemieckiego. Równocze­
śnie przekazano nam tymczasowo wykonywa- 

je j czynności

1 Czuwać będą nad utrzymaniem ładu, porząd- 
ćlu oraz bezpieczeństwa publicznego. 2 Tam, 
gdzie istnieją Rady żołnierzy i robotników, 
postarają się o porozumienie z niemi i o wpro­
wadzenie do nich przedstawicielstwa polskiego. 
3 Wejdą w porozumienie z dotychc^asowemi 
władzami celem współdziałania w  kierowni­
ctwie sprawami publicznemi, rozciągając opie­
kę swoją także na osoby i mienie ludności nie­
polskiej. 4 Zajmą się żołnierzami, wracający-

Otworzenie Naczelnej Rady Lu owej ocoj ; mi z wojska albo przechodzącymi przez povdat, 
roi eię aa podstawie szczerze: demo ^ra ycznej , „u  pomocy w miarę potrzeby, jó-
prtee deleg atów Narodu polskiego wy bianych W71jo4 wracrjącyini rodakami zakordonow^k 
glas.tuu wszystkich mężczyzn i niewiast ptd-1 
akiah, które skończyły 20 rok życia. Wybra- 
l, M. delegatów i delegowane zwołujemy na

się ze ZboisK na Zamarstynów. Pojmano tam 
do niewoli 1 oficera i 3 żołn. Zasł. of. Presz 
W Ł wyparł nieprzyjaciela z uL św. Marchia i 
Zborowskich. Ponowny atak nieprzyjacielski 
w tymże kierunku po godzinnej, zaciętej wal­
ce załamał uę dzięki sprawności dowództwa 
ypor. Pfeiffera i niezwykłej odwadze ogniomi­
strza karabinów maszynowych sierż. Piszka 
Piotra. Nieprzyjaciel atakował t i^ d ą c  w po­
czwórnej linii tyrałierskiej w sile około 150 lu­
dzi. W  walce tej zdobyto 15 ręcznych g ra n i­
tów  i 12 karabinów.

Oddział nasz prowadzony przez p lt  Barań­
skiego Edw. ostrzeliwał skutecznie pod Znie­
sieniem i zmusił do cofnięcia się pociąg ukiaiń-1 
ski zdążający na dw orzec Podzamcze.

Kap. Doruta uderzył od strouy Sygnidwkl 
na wojska ukraińskie stojące pod Kulparko- 
wem. Ruzbił je  i wyrzucił za cmentarz kuipar- 
kowski.

| z p.ośbą, aby zajęli si« w poszczególnych po- 
wiątach zbieraniem artykułów żywfaosgi, które 
mogłyby w najbliższym czasie być skierowane 
do Lwowa. Żywność należy na razie zachowy­
wać aby ją  odrazu można przesiać w stosownej 
chwili; po otw-aiciu komunikacyi ogłosi się na­
zwy stacyj kolejowych dokąd ma się żywnuść 
dostawiać.

Gen. Roja komendantem odsieczy.
Kraków. Polska Komenda wojskowa ogłaszał ; 

Kumendę nad oddziałami i grupami operujący-^ 
mi na wschodzie obejmuje generał Roja.

Bukowina w ręku Rumunów.
Pisma >budaDeszteńskie donoszą: Arm ia ru­

muńska zajęła całą Bukowinę, wykonując roz­
kaz swego iządu, który pragnie zjednoczyć z

I Rumunią Bukowinę, Siedmiogród, Besarabię 1 
Około południa walka pod Kulparkowem Banat.

wszczęła sie ponownie i rozwinęła w wielką bi-1 jj0 czeraiow lec wkroczyły wojska romuń-
twę, której przebug jest pomyślny. W  bitwie .skie dn. 11 b. m. witane entuzyastycznie prz»z
tej zdobyliśmy dotąd dwa miotacze min (22.5 in n ość  rumuńską. Komedantem armii rumuó-
cm.), 1 karabin maszynowy, znaczną ilość amu~ 
nicyi i broni.

Pierwszy oticer sz^ ^ ł.

Dnia 14 listopada 1918.
Wczorajsza bitwa pod Kulpaikowem skoń­

czyła się zupeinem zwycięstwem kap. Boru­
ty. Wojska nkiaińskie składały się w części 
sr oddziałów wysłanych 10 listopada z K o ­
łomyi i następujących od Starego Sioła. Nie­
przyjaciel rozporządzał pewną ilością arm at 
Oskrzydlony i zaatakowany z frontu, po 6-go- 
dzinnej walce poniósłszy dotkliwą klęskę, co­
fnął się w popłochu poza Sokolniki. W  świe­
tnej tej walce nasi zdobyli na wrogu jedną hau-

Polaki Sejm dzielnicowy
który zbierze się we wtorek, 3 grudnia w  Po-
• tntn a o godz. 11 przedpołudniem na sali Lam­
berta.

O tuuu.a Sejmu poprzedzi o godz. 10 uro- 
eryete nabożeństwo z kazaniem sejmowem -w 
kaietele farnym. Przeprowadzenie wyborów 
przekazujemy w  porozumieniu z prezesem Cen- 
Crala g K. mitetu W yl urczego uotycliczaso-

*-_>aizaeyom  wyborczym; taui, gdzie (szwiński.

mi.
Polacy! Z morza krwi unosi się Biały Orzeł 

odrodzonej Polski, spełnienie naszych tęsknot, 
pragnień i nadziei, które nas krzepiły w cię­
żkich przejściach narodowych.

Stańmy więc do szeregu, by utrwalać pod­
waliny nowej Polski!

Polacyl Chwila obecna żąda od nas spokoju, 
napięcia wszystkich sił, poświęcoó materyal 
nych, karności i zgody!

Poznań, 14 listopada 1918 r.

Komisaryat Naczelnej Rady Ludowej: 
jSt. Adam ski Wojciech Korfanty. Adam

Ks.
Po-

Poznańskie w rękach polskich.
B er* ,. B. kor. „V  o r w a r t  s“  zamieszcza na- j i prowiant znajdują się w  ich rękach a w  Poznar

J ^ e j i  ' j  telegram z Poznania z dnia 15 b. m .:: niu rządzi polska Rada ludowa.
<M wczcraj znajduje się miasto 1 wielka część 
Trowiucy i Poznańskiej w rękach polskich. Prze- 
M ia M iir  to dokonało się nuanowicie nie przez 
tB M M N K  aoi~ polskich legionistów z zewnątrz, 
fan  przez to, że Polacy w radach robotnicza 
iofaierakiidi wzięli władzę w  swe ręce. Dnia 9 
fanopMuk przybyli marynarze i żołnierze do Po- 
■ m u  I  rokowali z prezydium  socyalno-demo- 
hrfayaaiwfto stronnictwa, przyczem za] ropono- 
m ż  W i i w u i  ie rad robotniczo żołnierskich.
Btonm ietwo ^ocyalno-demokratycznc zajęło wo­
l t a  faj ia icyatywy stanowisko odmowne. Wresat 
u  jrk  słychać, gubernator sam zarządził utwo- 
n ń  rad. robotniczo żołnierskich. W  radach 
m c u ś  k > żoh.ierskich wpływ socyalno-demo- 
k roóyeny  szybko zmalał. Przywódca posłów 
pofakich Seyda w »iął sprawę w swe ręce i zażą­
da! ebe&uzejiia rad robotniczo żołnierskich przez 
Pc w *')w . Dnia 14 b. m. zjawił się patrol polskie­
go  Lag iom  przed ratuszem i dal kilka strzałów 
WKłfann, poezem rozpoczęły się rokowania z  ra­
dą rowtnieao żołnierską. Polakom przyznano 
roś ary  caose miejsca. Stronnictwo socyalno- 
aen ek ra tyK se  stanęło na stanowisku, że z fak-

ny maszynowe, jaszczyk amuuicyi, wielką 
ilość granatów ręcznych i broni. Do niewoli 
dostało się 25 żołnierzy i jeden oficer.

Znaczniejsze siły nieprzyjacielskie, które n 
cierały w nocy między rogatką wulecką a sta­
c ją  kulparkowską, zostały odparte. Por. Brzo­
zo wski w śmi iłym wypadzie odebrał nieprzy­
jacielowi Larabin maszynowy.

Atak ukraiński poprowadzony wielki 
lami z Hołoska W ielkiego na K lfc p iió w f1 Gó­
rę Stracenia, odparto. Kleparów i Za: 
nów chwilowo przez nieprzyjaciela zajęte, o- 
Jebrano. Rozgromione oddziały ukraińskie w y­
parto aż ped Podzamcze. W zięto jeńców, du­
żo broni i amunicyi.

Pierwszy oficer sztcbŁ.

skicj zostalNgen. Zadik. W ładza spoczywa 
rękach Rady Narodowej rumuńskiej. Preze­
sem Rady jest Dr Janku Flendor. Polacy bu­
kowińscy uznali Radę Naród, rumuńska, która 
powołała na wybitne stanowiska Polaków.

Wojska polskie w Gdańsku.
Sztokholm. Dla zwalczenia niebezpieczeń­

stwa bolszewickiego ma być 30.006 polskich 
wojsk wzmocnionych wojskami angielsko-ax.:e- 
rykańskiemi, wyrfoinch via Gdańsk do Polski. 

W  tym samym >c#u ma być armia rumuńska 
bicę, dwa miotacze mm (22 cm.), dwa karabi-tpostawioną na stopę wojenną i pod luerownl

szowski —  poczta. 11. Zk-iniąaki —  praca 
rona sjiolec-zna, 12. Maryni? Kalinowski —  bez 
teki, 13. Artur Śliwiński —  kultura i ochrona 
zabytków sztuki, 14. Iwanowski — przemysł I 
handel, 15. Minkiewicz —  apru.’. izacya.

Jako wiceministrów wymieniają też: 1. prot 
Dubiela —  oświata, 2. Poniatowskiego Juliana 
rolnictwo, 3. inż. Bryla —  roboty publiczne, 4. 
\Vlodz. Tetmajera —  kultura i ochrona sztuki, 
5. Czesława Jankowskiego —  bez teki.

Wymieniane są takż« nazW Lia p. Sid.p’ 
skiego i p. Hipolita Śliwińskiego —  jako 
strów.

Do wiadomości powyższej trzcL 
jast to dowolna kombinacya ■ ół 
z którą zresztą stronnictwa ludowe-; 
nie zgadzać. Ustati*czuego skoiaj 
sty gabinetu spodziewają^się we 
19 b. m.

O RZĄD  K O A L IC Y JN Y .
Lublin. P. A . T. Dnia 15 b. m. od

wiec zjednoczenia narodowego i ut 
magać się utworzenia rządu koalicy

H"M

kij ni si- 
ś w '* Gó- 
lama rsty

Lwów w nocy.

f L c . u r f e  do praMaffiGwania wladzi pslskifd.
Wrocław. B. kor. Donoszą z Poznania: Pola­

cy  przygotowują systematycznie proklamowanie 
Poznańskiego za część składową Po lsk i Wzięli 
oni w swe ręce władzę w  radaćb robotniczo żoł­
nierskich. Bez ich pozwolenia n l»  można wypła­
cać pieniędzy miejskich. Zakupuje się broń i amu- 
r.icyę. Niemieckich żołnierzy uwalnia się a za­
trzymuje się polskich, aby Polacy mogli ująć 
wojskową whtdzę w  swe ręce.

Komunikaty Komendy w ojsk p ilsk ich  
w e Lwowie.

Dnia 13 listopada 1918.
Odparto i zmuszono do ncieczki oddziały 

ukraińskie następujące na Wtfifcą i Szkolą ka- 
uecką. Posterunki nasze odparły silne ataki 
w ul. Meiselsa, Tercya-skiej i Rappa porta. 

Nieprzyjaciel, otrzymawszy świeże posiłki

fcyewrM przejściem władzy politycznej w  ręce S LZOn  ̂ na ^   ̂nderaył wię-
(tołsko narodowego mchu należy się liczyć jako I kszemi siłami na Janowskie, uddziały rotm. 
z rwecrywiFtością. Od władz ir Berlinie oczekuje ^ 0ni*ana odrzuciły go poza 1 w jpadew e, 
TtfuH nii t  it zarządzeń, m ających na celu ochro- i ° Jebrały kos: ir; trenu piechoty chwilowo 
s ę  auroejsmśei ftjemieckich i żydowskich. Na P»^ez nieg °  z-‘jęte, wyrwały mu s rąk most ko- 
wśadomość, że legioniści polscy maszerują, udał ^  7 u** Źródlanej na uL Graniczną po kil- 
iaą poai i  Seyda na granicę i powrócił ż  wiado- ‘ “
stośroą, że ua pogłosce tej nie ma słowa prawdy.

ty , jak powiedziano, nie przyszły z ze- 
wsątąp, a m  utworzyły sią weu nątrz. Am unicja

kakrotnej walce.
Oddział chor. Bydła wsparty przez pod* hor, 

Góreckiego J. po dwugodzinnej walce zmusił 
do powiatu Ukraińców, ubJującycu prztJrzeć

Lwów. „Pobudka11 lwowska pisze: Ciemności 
iście egipskie panują u nas na ulicach od uni 
kiiku wskutek nieczjTiności gazowni miejskiej. 
Już około godziny 6— 7 wieczorem zapanowujc 
w mieście naszem cisza zupełna, od czasu dc 
czasu jakiś zabłąkany przechodzień przemknie 
i-ię jak cień pod muiami. Spotkawszy podobne 
sobie cienie, zaczyna rozmowę o ostatnich w y­
padkach z frontu, niebaczny, że nad głowami 
gwiżdżą kule i w ciemnościach w górze ukazują 
się ogniste kule pękających szrapneli. Zresztą 
luduość siedzi w domach, grzeje sobie posiłek 
wieczorny na maszynkach spirytusowych lub 
naftowych (kuchenki gazowe strajkują) i wcze­
śnie kładzie się spać, by wstać rano do nowej 
waiki, gdzie zjednoczyliśmy się do wspólnego 
bojo.

NAG RO D A Z A  W ZIĘC IE  PRUSAKÓ W .

Lwów.. „Pobudka11 lwowska z dnia 15 bm. 
pisze: W  redakcyi „Pobudki11 złożono 1000 ko­
ron, celem wypłacenia temu, kto weźmie do nie­
woli pierwszego oricera praskiego walczącego 
po strouie ukraińskiej.

Bezrobocie urzędników na Wschodzie.
Lwów. fTbL  wł.) Douo9są tutaj ze wschodniej 

połaci kraju, że wszj^cy urzęd.ricy administra­
cyjni i autonomiczni wstrzymali się od praej 
od chwili rozpoczęcia gwałtów ruskich.

„Zachodnia Ukraina".

ctwcm \ o a lic y i 
Ukrainę

wysłana do Odessy i  na

Lwów. „Pobudka11 lwowska donosi: „Ukr.
Nar. Rada Państwa Zachodnio-ukraińsklego 
ogłasza połączenie tegoż państw? z całą Ukrainą 
i wzywa swój sekretaryat do natychmiastowe­
go wprowadzenia tego połączenia w życie11.

Tak więc „Zachodnia Ukraina11 chciałaby się 
połączyć ze „Wschodnią Ukrainą11, która wła­
śnie przestała istnieć i ogłosiła się za część 
Rosyl t

O żyw ność dla Lwowa 
Z kom. odsieczy Lwowa otrzymujemy nastę­

pujące pismo: Wobec tego, że ludność Lwowa 
znajduje się w bardzo trudnem połoieniu apiro- 
wizaeyjnem, a mamy nadzieję, że dostęp do Lw o­
wa jednak wnet będzie otwarty, komitet odsie­
czy dla Lnrow. zwraca się do ludzi dobrej woli

Wojska polskie w  Rosyi.
Z W a r s :  a w y  donoszą:
Oddziały wojska polskiego powstały na 

Murriianie w Syberyi i na Kubaniu jakc część 
składowa armii polskiej, walczącej na zacho­
dnim froncie, wskutek czego podlegają zwierz­
chniemu dowództwu wojsk polskich we Fran­
c j i  tj. g e n e r a ł o w i  H a l l e r o w i  Zastę­
pcą gen. Hallera i dowódcą wojsk polskich na 
Wschodzie jest gen. L u c y a n  Ż e l i g o w ­
s k i  Sztab gen. Żeligowskiego przed paru ty- 

odniami był w Jekaterynodarze. Szefem szta- 
ou mianowany został pułkownik Oriicz-Łuko­
wski. Oddział wojsk polskich powstały na to- 
rytoryuift, dziś zajetem przez rosyjską am ię  
ochotniczą, składa się z trzech rodzajów broni. 
Dowódcą oddziału jest p u ł k o w n i k  Z i e -  
j  ń s k i; piechotą dowodzi p u ł k o w n i k  Ży -  

m i r s k i.
Na zasadzie porozumienia dowództwa wojsk 

polskich na Wschodzie z Radą Polskiego Zje­
dnoczenia Międzypartyjnego, oraz obozem Le­
wicy Niepodległościowej (Galicyi i Królestwa) 
został powołany do życia w dniu 20 październi­
ka br. E  o m t e t N a c z e l n y ,  ma jary za 
zadanie bezpośrednie kierownictwo polityczne 
p o l s k i e j  a r m i i  n a  W s c h o d z i e .

Komitet Naczelny skład: *1^* z dowódcy
wojsk polskich na Wschodzie z 3 przedstawi­
cieli R. P. Zjednoczenia Międzypartyjnego i 3 
przedstawicieli Lew icy Narodowej.

U  m a k i wM polskim
Po dłuższej przerwie otrzjrmaliśmy dzisiaj 

numer warszawskiego „Knryera Polskiego-1 z 
dnia 17 b. m., z którego wyjmujemy garść naj­
ważniejszych informacji.

Pełnom ocnej W ielkopolscy.

Do W arszawy przybyli iuż zatem przedsta­
wiciele b. zaboru pruskiego w  osobach prezesa 
Koła Polskiego S e y d y  i  posłów K o r f a n t e ­
g o  i N o w i c k i e g o .  Odbyli oni konfereneye 
z bryg. P i ł s u d s k i m ,  p. Da  s.z.y.n.s.k-i.m i 
ze stronnic! wami Ponieważ przedstawiciele b. 
zaboru pruskiego postawili jako otwartą spra 
wę •■rezoury gabinetu, w naradch wysunięto 
kandydatury p. W i t n s a. a także p. M o r a- 
c z e.w.s.k.i.c.g.o na prezydenta rządu. Decyay- 
jącej odpowiedzi w tej snrawie posłowie W iel­
kopolscy jeszcze nie udzicnii. Narady toczą się 
dalej.

K orb in acye jtb inetow e.
Z Warszawy donoszą, że wśród . .t  gabinetu 

istnieje lista następująca:
1. Daszyński —  prezydyum i sprawy zagra­

niczne, 2 Piłsudski —  wojna, 3. Tbugutt —  
sprawy wewnętrzne, 4. Prauss —  oświata. 5. 
W ojda  (w łoi Janin) —  rolnictwo, 6. dr. Bardol 
roboty publiczne, 7. Nocznicki —  minister bez 
teki, 8. Witos — minister bez teki, 9. Mora- 
czewski —  ministfy korounikacyi, 10. Arci-

Pisma warszawskie donoszą, że 
wczorajszy tj. na niedzielę 17 b. 
powiedziana wielka manifestacya 
Stowarzyszenia i  orgteuizacye, maj 
udział w pochodzie, podzielono na 

Ze swej strony kurya arcybiskupia y  
następujące rozporządzenie do duchówj. 
m. sL Warszawy:

„Celom podziękowania Panu Bogu 
bod zenie Ojczyzny naszej od obcego 
uproszenia błogoslawieusiwa dla wolnej, 
dległej i  zjednoczonej Polski, władza, a® 
dyecezyalna poleca księżom proboszczom 
ktorom kościołów warszawskich w niedz\ 
dn. 17 b. m. po sumk odśpiewać „T e  t  
laudamus”  wraz z modlitwą „P ro  gra: 
actiane’ - oraz hymn narodowy. Podczas 
nia powiadomić naieży o tem wiemyci 
chęcająe ich do wzajemrj miłości egesty 
wagi, przystojnej wobec tm. uoniosl

NcmRiacye o js k o w
Z Warszawy donoszą- Snef 

polskich został mianowany gen. 
mondautem wojsk we wschodnio 
(Królestwo i b. zab. austryacki'1 
wski, komendantem okręgu krakc 
miejsce gen. Rojt, marszałek polny GołogóiJSS-

Żydzi zryw ają  z FolakamL
Lublin. P. A. T . „Ziemia Lubelska”  z  dnia 

16 b. m. donosi, że nr posiedzeniu lubelskiej 
Rady delegatów robotniczych w dniu 15 
delegaci żydowscy oświadczj li. że u 
od współpracy z polskimi robotnika 
rady usuwają się.

ru.

i l

Wiedeń. Pisma niemiecki 
stawie informacyi z Berlins 
oświadczył gotowość powro' 
wobec żądania ze strony koalicja wydrńśa 
pod sąd, jedynie w Niemczech czuje się b 
cznym. Ma on zamiar zamieszkać w Po 
i w tym celu zostały już wdrożone rok 
z Radą rob. żołnierską w  Poczdamie. 1. 
rzowa bawi obecnie w Poczdamie i zaw i 
ła Radę, że na razis nie nu. yaiu 
miasta.

Rokowania pokojow
Cłńasso. B. kor. Depesze paryskie i 

skie dzienników włoskich donoszą, ie  re 
o pokój preliminarny należy oczek iw :. 
w ostatnim tygodniu listopada.

Walki c z s s k a -w e p r t f ig .
Praga. B. kor. Ozesko-słowackie biu 

sowe donosi, że czesko-słowaeki lepre.z 
Dr Iwan Iw.-tnko udał się do komisa : 
dowego mad ikiego w  Preszburgu D , 
tana J a n k a ,  który go  zapewni), że 
madziarskie i żandarmerya madziarska 
mały polecenie od rządu madziarskiego, 
na ziemi słowackiej nie ononowały 
wojskom czeskim. Dalej przyr^d*! komisarz 
madziaiski, że oandy madziarskie złożą broń, 
a żandaraiery;-. nia.izinrska naty„‘ ,miast opu­
ści obszar sicwacki. Komisarz madziarski 
sił ze swej strony ylko o to, ańy wojsko 
sko-siowackie opuściło Preszburg i okręgi 
pto matiziarskie.

l i s ?  armii
Eudape >zt.

że tniędzyi pi>
B.

f e k e n s ^ e a .

kor. ..Poster
Uv.ieielami
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wysianymi przez Maekcnsc- 
,v. ;mTłi w  sprawie prseaiar-

, a h
■1' i. r

. a p :* «  Węgry. Uofcowii-
»r*rv:':lv.:’y :ło petniunrie-riia. Jo st.ro- 

] . * \ i j  r .. y ii 1 sv'i w -/y -1.1-, o, :d >y przy-
Ili-ri-pjkOMUiS Ot i l iW.rpOI ;i- ; u -

?.!a 'i-.n. •:.'•■ “i. Z strony wysłano
ioinis/ó ifo r.c;!I:.a, L ióra ma zapewnić dla 
Yęg i-r J; ałispert węgla, z którego część ma 
yć priŁat-aoną ra  przewiezienie armii Ma- 

c . j  i* a iip Niemiec.
donosi d *iK , że Maekensen z wla- 
ę*Ty zarzaiiiii utworzenie w swej 
fulerskich.

KO BI L T W  LU B LIN IE .

A. T. Dnia 15 b. m. odbył się wiec 
ich i powziął szereg energicznych 
nędzy innenii co do rozwinięcia 
rzecz tworzenia armii polskiej, w 

eeania żywności i środków apte- 
Lwowa oraz co do obrony Lwowa.

Nowy arcfiipras&yter kościo ła  N.P. Maryi.
Instal lcya archipresby tera infułata Ks. 

dra Cze dawa W ądolncgo odbyła się wczoraj 
w  kości- ie Majy ackim w sposób nader uroczy- 
fty .

W  u to czystości wzięli udział: Ks. biskup no- 
min tt dr P. Mańkow ski, kapituła krakowska, 
reprezentowana przez Ks. prałata J. Krupin- 

* kiego i :Cs. praiata dra K . Nikła, proboszczo- 
^ jvscy, Ks. prałat dr. J. Ryehlak, Ks. 

Cs. St. Pilchow-ski, przodstawiciele 
zaJcomych m. Krakowa, rektor dr. 

lek i, Kom itet parafialny z p. Szar- 
Jele, Kom itet opieki nad ubogimi i 
z.iy by ł udział wiomych wraz z brac- 

trzy zr.peirrrH szczoinie świątynię, 
f ł  g  dz. 10 rano przybył książę Biskup Adam 

i a wraz z Ks. infułatem Wądolnym do 
llarjraekiiego, witany u drzwi głównych 

l:howieństwo parafialne. Tutaj po od- 
psalmu ,.Miserere“  i  modlitw nastąpi- 

Inie kluczy kościelnych nowemu pro- 
4  narafii Ń. Maryi Panny, poczem ru- 
R d  do w ie lk iego ołtarza, gdzie książę 
Incłnił rcsz‘ v  ceremonii, to jest włoże- 
ania, infuły ł wręczenia pastorału, któ- 

pnsygnii biskupich proboszcz maryacki

ma prawo używać. Po dopełnieniu tych ceremo- 
nij, książę Biskup wygłosił dłuższe przemówie­
nie do ludu, przedstawiając nowego proboszcza 
i wzywając do miłości, posłuszeństwa i w ier­
ności dla niego, poczem duchowieństwo odśpie­
wało dziękczynne. „T e  Deum” .

! Następnie nowy proboszcz Ks. infułat Wądol- 
ny odprawił uroczystą pontyfikalną sumę w  a- 
systencyi Ks. dra Ryehlaka, jako archi.lyakona 
i miejscowego duchowieństwa. W  czasie stimy 

: po Ewangelii wygłosił Ks. ardnprosbyter infułat 
kazanie na temat obowiązków, jakie ma do speł­
nienia proboszcz względem ludu i  lud ■względem 

; swego proboszcza.
| Po sumie udzielił Ks. infułat wiernym błogo- 
! slawicństwa.

K R O H I K A .
!

B ŁĘ D Y  DRUKU. W  niedzielnym porannym ' 
numerze w  artykule redakcyjnym pt. „ N o w y  
a r c - h i p r e s b y t e r  k o ś c i o ł a  N.  P.  Ma -  
• y i ”  podczas łamania zamiast wiersza wstęp­
nego: „Osierocona przez zgon ś. p. ks. Arc; b. 
Symona”  —  wstawiono należący do komunika­
tu wiersz: „Otrzymujemy następujące pismo” . 
Do artykułu tego zakradły się również inne 
błędy, jak „seminaryum ukończył w  W adow i­
cach” , zamiast „gimnazyum”  i t. d.

ŚNIEG. Dzisiejszy poranek przyniósł nam białą 
szatę śniegową, która pokryła dachy domóa, ulice 

t i planty. Śnieg padał w dalszym ciągu w godzinach 
przedpołudniowych.

| CHLEB DLA KRAKOW A. Jak się dowiadujemy 
: jutro w Tarnowie będzie naładowanych kilka wa 
gonów mąki chlebowej z jednego z tamtejszych 
niiynów. Mąka spodziewaną jest w Krakowie 

j we czwartek. Ponieważ w krakowskim miejskim 
magazynie jest 5 wagonów mąki, mąka ta w?ęc 
będzie wydana piekai^oir, do wypieku chleba. Od 

j środy rozpocznie się wydawanie ludności polnych 
! racyj chleba po 1 kor. 35 ha), za 1 klgr. Mąki do 
gotowania w magazynach miejskich niema, w bie­
żącym tygodniu więc wydawana nie będzie.

ODJAZD GEN. BJJa K A  DO PRZEMYŚLA. 
Wczoraj wyjechał do Przemyśla gen. Bijak, żegna­
ny na dworcu przez reprez.cntantów P. K. L. i przez 

: Komitet obywatelski z pp. dr. Kostancckim i dr. 
Siedleckim na czele.

, WEZWANIE DO OFICER jW . Gen. Bijak ogła­
sza następujące wezwanie: Oficerowie, którzy pra­
gną współpracować w okręgu wojskowym przemy­
skim, ztehea zgłosić się między godz. 9— 12 i 3 -5 
w gmachu Komendy wojskowej na Strndomiu, II. 
p.. drzwi 63 u majora Gad/ińskiego. Wobec droży­
zny i braku materyałów nie jest na razie niczbę-

' dnom sprawienie odznak oficerskich. Wystarczy o-, zarządu wybrano reprezentantów wszystkich odła-
jrzeiek polski zamiast austriackiego. Pożądani o fi- ; tu ów społeczeństwa.
I cerówie doświadczeni z sercem i duszą polską i j Miejscowe i okoliczne władze i urzędy oświadczy- 
uiie cofający się przed najtrudniejszą praaą. Iły  ua ręce Proz.ydyum Polskiej Organizacyi Naro-
j ODC i \  T O. W tU C N lEC K Ir,GO z ciuystologii; dowej, że się oddają pod rozkazy prawowitego Ilzą- 
1 jutro, v. e wtorek 19 b. m. o godz. 6 wieczór w sali j du poiskibgo w Warszawie. —  Straż bezpicczeń- 
! Towarz. lekarskiego przy ni. Rad/.lwiłłowsitiej 1. 4. siwa zpiganizowano dzięki energicznej dzialaluo- 
Biiety po 2 K. u wejścia na salę odczytową. Doc»hód ści nadporucznika Ptaszka. Spokoju me zakłócono.

j na biedne'dzit.ci.
I Z  POWODU ZDEMOLOWANIA REDAKCYJ WE 
i LWOWIE. Syndykat dziennikarzy krakow sk ich  za- 
' protestował na ręc-e dra Kramarza w Pradze, P r i-  
Licovica w Za ariibiu, Karolyiego w Budapeszcie, 
prezydenta min. Bauera w Wiedniu i  kanclerza 
Niemiec Eberta z powodu zdemolovzarua przez Ru­
sinów wydawnictw pism polskich we Lwowie i 
przeciw pogwałceniu wolności prasy.

PROTEST PR/ECrW WIĘZIENIU LEGIONI­
STÓW W NIEMCZECH. P. K. L. wystosowała tele­
gram do min. spraw zagranicznycn v  Berlinie, pro- 
tes ujący j" zeeiwko więzieniu legionistów przez 
rząd republiki nienrisekisj.

KOMITET KOALICYJNY DLA OCHRONY TE­
RENÓW NAFTOWYCH W  GALICYI. Kierownik 
biura polskiego ministerstwa spraw zagr. y. Hadze 
p. L. Włodek nadesłał do P. K. L. nistępujący te­
legram, otrzymany z Londynu: Międzynarodowy 
zjazd nafeiarzy i współwłaścicieli galic. kopalń naf­
ty, z którym uczestniczyli Francuzi, Anglicy, Bel- 
gijczycy i i. alianci, wybrał kjmitet, który wyde­
legował pp. Porkinsa, Materkerna, Hodguona i 
Cnowr a, w celu poczynienia odpowiednich kroków 
dla ochrony galicyjskich interesów naftowych ali­
antów i s.wierdzenia, ie  dzielenie galic. terenów 

i naftowych przez Rusinów mogłoby pociągnąć dla 
’ wielu państw i tysięcy udziałowców w państwach 
koalicyi poważne następstwa, i byłoby dla Polaków 

i wielce niesprawiedliwe.
1 ZA SPRZEDAŻ CHl F dA P3  WYŻSZYCH CE­
NACH. Za sprzedaż chleba rejonowego w ubiegłym 

| tygodniu po wyższych cenach niż ustanowionych,
• ukarał magistrat administracyjnie grzywnami od 
500 do 2.000 K. następujących piekarzy; 1. Maryę 

; Kręcinnwą, wł. piekarni pi. Matejki 1. 9. 2. Wojcie- 
i cha Schmeidla, wł. piekarni ul. Stolarska 1. 11. 3. 
Dorotę Armer, wł. piekarni ul. Krowoderska 1. CO.

. Pozatcm kilkanaście doniesień karnych przeciw 
piekarzom i sklepikarzom z powodu pobierania wy­
górowanych cen za chleb pozakontyngentowy od­
stąpiono Prokuratoryi Państwa. W  przyszłości bę­
dą bezwzględnie zamykane piekarnie oraz sklepy, 
które sprzedawać będą chleb' po cenach wyższych 

i od dozwolonych przez magistrat. W  lokalach sprze- 
j dąży winna być uwidoczniona cena chleba tak re- 
! jonowego jak i pozakontyngentowego. —  Zwraca 
się uw gę kupujących, aby we własnym interesie 
donosili magistratowi o każdym wypadku przekra- 
•■auś* (Hm *lił«ha prz«z sprzedających.

Z  P o lsk i 1 ze św iata.
POLSKA ORGANIZACYA NARODGWA W KĘ- 

TALH. Z Kęt piszą nam: Celem skupienia wszyst­
kich wysiłków łudzi dobrej woli przy odbudowie 
Polski i celem uświadomienia w tym kierunku sze­
rokich mas, zaw'iązało się tutaj stowarzyszenie p. t 
„Polska Organizacya Narodoł a“. Do ściślejszego •

Na budynkach naszych władz i urzędów widnieje 
wszędzie Orzeł Biały.

POD OPiFKĄ ROBOTNICZO-ŻOLNIERSKĄ. 
„Dziennik Berliński" z J.3 b. m. donosi: C sarzowa 
i następczyni tronu znajdują się w Poczdamie w no­
wym pałacu. Znajdują się one pod opieką Rady 
robutuiczcj i żołnierskiej. Cesarzowa wyraziła je­
dnemu z członków Rady żołnierskiej swą podziękę 
za opiekę dotychczasową i prosiła o opiekę i na­
dal, —  Najstarszego syna następcy tronu uwieźli 
uiieero wiejiotnit.j samochodem w bezpieczne miej-
&C£«

ZGON KRÓLOWEJ BAWARSKIEJ. Królowa 
bawarska Marya Teresa, żona zdetronizowanego 
przed kilku dniami króla Ludwika III., o której 
zgonie już wspominaliśmy, zmarła nagle w Mona­
chium wskutek porażenia serca, spowodowanego 
ostatnimi wypadkami. Królowa Marya Teresa była 
jedyną córką austryaekrego arcyksięcia Ferdynan­
da i liczyła lat 67.

CZAPKI —  Z KOSZUL ŚMIERTELNYCH. 
Dzienniki warszawskie donoszą: W  Kole w gub. 
kaliskiej stwierdzono ohydne profanowanie swłok 
przez grabarza żydowskiego na cmentarzu. W y ­
kryto zbtudnię w ten sposób, że ktoś zauważył 
rozkopaną w nieładzie ziemię na grobie. Ponieważ 
grabarz dał niejasną odpowiedź, przeto otworzono 
grób i stv tero > mo, że zmarła kobieta lezj tam zu­
pełnie naga. Pociągnięto więc grabarza do śledz­
twa, które stwierdziło, że grabarz razem z żoną, 
dwoma synami i paeicrbem zajmowali się s/s 
matycznem rozkopywaniem grobów i obnażaniem 
zwłok z t. zw. koszul śmiertelnych. Płótno z ko­
szul rodzina grabarza sprzedawała dwom czapni­
kom miejscowym, którzy prosto z trupów kładli 
płótno w czapki. Czapników aresztewano razem 
z rodziną grabarza.

ZaedMiMMlenia l l n f # * ’! .
POSADY NA  KOLEI. D^rekcya kolejowa w Kra­

kowie przyjmie zaraz około Ł0 wolnych od w^jsna 
kandydatów na urzędników kolejowych. Ki ndyda- 
ci reflektujący na przyjęcie muszą posiadać zdol- 
l.ość fizyczną wymaganą no służby kolejowej i do­
łączyć do podania: metrykę chrztu, świadectwo
moralności, świadectwo _ egzaminu dojrzałości 
względnie świadectwo odejścia ze szkoły uprawnia­
jące do służby wojskowej jako jednoroczny ocho­
tnik, lub dowód uzyskania Etopnia oficerskiego. Po- 
daińa zaopatrzone wyżej wymienionymi dokumen­
tami należy wnosić do tut. dyrekcyi kolejowej, 
Plac Matejki najpóźniej do 28 listopada b. r.

W ALNE ZGROMADZENIE delegatów Izby ręko­
dzielniczej odbędzie się dnia 20 b. m. o godz. 6-tej 
wieczorem w sali Cechu rzeźników i masarzy na 
Kotłowie.

N EKRO LO G IA .

Ofiarą walk lwowskich padł dyrektor banku 
austro-węgierskiego wc Lwowie ś. p. J a n T : a c i- 
ł o w a k i, znany i ceniony dawny ' :erownik kra­
kowskiej filii, wielki patryofa i działacz no niwie 
odrodzenia gospodarczego. Do Krakowa przybył ze 
Stanisławowa, gdzie już zaznaczył się pracą swą 
w tępieniu lichwy, jakiej dopuszczały się familijne 
banczki i kasy żydowskie, które setkami rozsiane 
po kraju pod pozorem kooperatywy, podcinały ro­
zwój gospodarczy, niszczyły chłopa i małomieszcza- 
nina, dewastowały lub pomagały dewastować lasy 
i przeprowadzały rabunkową dziką parcełacyę. Na 
c:’ągłą walkę był Ekazany ś. p. T  r a c i ł o w s k i, 
lecz wychodził z niej zwycięsko bo jako dzielny, 
finansista i obywatel godnie spełniał swe zzuanie. 
Dzisiaj pada z rąk nieprzyjaciół, w czasie gdy ta-, 
kich jak on mężów, wiełu i ul- potrzeba, gdzie ci­
chy i dzielny jak On pracownia wielką przysługę 
mógłby oddać naszemu społeczeństwu. Tragiczna 
śmierć ś. p. dyrektora Traciłowskiego wywołała 
szczere współczucie wśród szerokich warstw na­
szego miasta, wśród kolegów i przyjaciół, którzy 
żegnali go, gdy opuszczaj mury naszego miast! 
zaYvezwar.y ao objęcia pos.eruntcu. w którsgo o- 
bronie padl jrlr dzielny żołnierz z rąk wroga. Czs^S 
Jego pamięcii

t  Wincenty K o s i a k i s w i c z ,  utalentowany 
nowelista i powicściopisarz, oraz jeden z najwybit­
niejszych dziennikarzy warszawskich, zmarł une- 
gdaj w Warszawie skutkiem „hiszpanki", do której 
przyłączyło się zapalenie płuc. W literaturze naszej 
zapisał się między innemi chlubnie powieściami
„Nas? mały", „Władek", „Przy budowie kolei",
szczególniej zaś doskonal psychologiczną pow%
ścią „Jej chłopcy".

Najlepsza lokata kapitału 

to
POLSKA POŻYCZKA PAŃSTW OW A. 

Procent płatny za cały rok z góry. Lokata 
kapitała na 5l/t% . Nabyć można wszędzie.

O D  F E D A K C Y I .

Wszystkich przyjaciół naszego daicn- 
nika na prowincyi upraszamy o pi zysj- 
łanie krótkich informacja o życiu w da-; 
nej miejscowości. Nadsyłane korespon- 
deneye będą zamieszczane w miarę i 
w porządku nadchodzenia do Eedakcyi,' 
która będzie szczerze wdzięczną za mo­
żność nawiązania ściślejszego stuMinku 
z życiem codziennem w kraju.

okaS na sklep 3499

•św%imk‘śoiti, poszukuję zaraz lub 
fasieL najbliższym. Zgłoszenia pod 

W. Ivi. w" Adm inis lracyi.

[istraf m. st. Warszawy zawiadamia, 
Mkuje styocndyum im. Hugona Kołłą- 

faja, w sumie Mk. 1.298*—  rocznie,
t osdb narodow ości polskiej, pośw ięcają- 

się slndyom  nnukow ym  nad spraw am i 
jd a rk t mit iskiej w  kraju  lub zagranicą. 

Lijący się o rzeczone stypendyum , 
f i  podania do łączyć: 

urodzenia, 
to \.t!ie  z dołączeniem  od- 

r  dczonych św iadectw  nnuko- 
(t_ szkolny, dyplom  wyższego 
ikowegtb i prec naukow ych, 

ITTogłoszonY ch 
ł c) reTci i acye o pracach naukow ych kan­

dydatów z opin ią o kv .a ’ ifikacvaeh m o ral­
nych . e strony M ifll In csi naukow ych lub 
specvai?slów z danego zakresu wiedzy.

Pod min k iero w ać należy pod adresem  ; 
W yueiulu sz it lnego M igistratu m. st. W a r- ! 
szaw ^^Jjońa 27 .

^ t i  skłńtlania podań do dn ia 1-go ■ 
r. 3106 j

it'a pr <oa przekona każdego o lakości.

m/mmm— i ^ iiiii i rininini —  .w —

Plebania w Pcrdniku nad Sanem
doę.zuliufi zaraz

g o s p o d y  n i - k u c h  a r k i
Nadesliiisie św iaileclw  i p> danie 
nrłnrzód w armików niezbędne. 3485

Kapusta kiszona
z fa b ry k i r a S S i k a “  w  P ru d n iku  
B iałym  z w łasnych plantacyj W GÓrCO 
N d  r o d o w e  % — Zam ów ienia i beczki 

próżne p rzyjm uje biuro firm y

K. Buszczyński & St. Burian
w godzinach od 8 do 2 po południu.

Kraków, Basztowa 17. Teł. 1151.

Kilimy, biurka, biblioteki 
i sypialnie

s p r z e d a j e  Liga Pomocy przemysłowej 
Kraków, ul. Straszewskiego 23. 8402

RealnoSĆ
w Śródmieściu, odpowie­
dnią aia handlu korzenne­
go kapię. Łaskawe zgło­
szenia pod W. O. do Biura 
ogłoszeń Feliksa Stattera 
Kraków, Grodzka 13. 3405

Galicyjski Ziemski Bank Kredytowy we Lwow ie
FILIA w KRAKOWIE, plac Maryacki I. 9

przyjmuje zgłoszenia na

56|g Polską Pożyczką Państwową

M SZALNE
Jmkac.ii, z  w ł a s n e j  winnicy 
l i s r k a  obek T o k a ju  3302
Sińcca fii ma

, F r i t s t h  w  K r a k o w i e ,  M a i y  R y n e k .
-  Za ćekfśf i * < w < i wa<( ca&oiTiiia rętry się.

o ó ł ó ^ e n Fl
i ^ s M l i n t o - n a  w  E o c lm i 
p S n ic lw o  iu ir lo w a e j w a ­

g o n o w e j d ostaw y

s z  b a k o w e ;  1 s o i  t y
n  i f  2  f f

[|Cnta n a l e ż y  z w r a c a ć  pod  
adresem : 3.12

Sa Branka salinarna w Bochni.

P O S Z U K U ,

k i  e  r o  w  n i  k a  i  a b  r y k i
fachj*wGa,obe?.i!anet*o z fabr^kacyą drożdży.
Leon Teodo r Skrzypek K rakó w , Szewska 

22, w  firm ie  T. &  A. Batń. 3449

B ardzo piękne 2 dziełka św. H ieronim a
jedno p. t.

O  z a c h o w a n i u  d z i e w i c t w a
Cena K 3 86, przesyłka 1 K. drugie 8422

0 ż/fM pustelniczcm, kapiańsLiem i zakonnem
K. 2 76, przesyłka 1 iv «ą do nabyLa w księgarni ka­

tolickiej D ra  M ił l t o w s k ie g o  w  K ra k o w ie .

pod najdogodniejszymi warunkami. 3511

Młody
przystojny urzędnik z wyż- 
szem wykształceniem, ka­
waler, poszukuje rodowi­
tej Włoszki, Inteligentnej 
i młodej dla konwersacyi. 
Zgłoszenia listowne pod 
J. S. do Administr. Dzien­

nika. 3481

Poszukuje się

i  m m
umiejącej gotować do sa­
moistnego prowadzenia-' o-
rnu i zajęcia się trojgiem 
drobnych dzieci roku,
3 i 7 lat. Zgloszetńa z po­
daniem warunków podać _  
resem: Dr. Wiśnie 9 c_
wokat w Chrzanowie,

Adwent.
Bardzo piękne rozmyśla­
nia na każdy dzień Ad wen. 
tu, oprawne miękko w płó. 
tno, wysyła Księgarnia ka­
tolicka Dra Miłkowskiego 
w Krakowie po otrzymaniu 
K  2 60 przekazem. 3423

Erowar krakowski 
z a k u p i  w i ę k s z ą  

ilość

S .  G R i C i O i l C Z Y K
ł > U A ( O V f N I A

artystyczna cyzeiersko - faronzownicza
Kraków, ul. fvv. Tcrrssza 25 (tóg Szpitalnej)

Wykonuje przytony k. ścielne i galanteryjne z bronzu, 
chińskiego i pravd/iwi.go srebra. — Odnawia, złoci 
i srebrzy w otniu i gaiwan,crn:e. Przerabia świe­

czniki na g zowe i elektryczne.
Przyjmuje wszelkie rtperacye w zakres ten wchodzące.

C eny prz wsfesłneY. 3399

K A P U S T Ę  K I S Z O N A
w cebrach 100 kg.

p c  lf.0 II. za 100 *'.g0, ceber p® 50 El. za 100 kg.
d o p ó k i zapasu s ia rczy  —  poleca

Kroięów. N i Cłf^jskł? l i J. — Filif i
nopizociw (joli. mód. 

ikrztuba  ̂ r:

. .■•!:}■ o d  11 r, '. v s | ;•; ( i i i 1 87. ytt ł  d o
lii:)',s!.r»niftiojs/.yt:!i rz c i ?! u i,o i je  

puri;icnlr-ośi-la.

S m -rt-i i

fw i@ rzb
usuwa najpręazej D l a  H er^U  ci oryginalna pra­
wnie zastrzeżona ,,Sh<}befcrenov^a maść*-.
Nie brud zupełnie bezw .nui«. Sroik próbny 
K 4‘—, duży słoik K 6’ —, ooreya familijna K 15 -. 

H;,:?.»rść a rriatkę „S';abaforni“. 7306

Składy gii-wne. Lwów: opieka {Jz/moua H.»y, nadw 
dostav\L,; I raLóiń.: apiern „p'VJ Bi 7yin Uriem“ 
kyui?!: ;rł wuy A-B, L g  apteka pod „Ziu.ytn Or­
łem Wiłhełma Eh liciia, Mrakoiyska l i ;  Przemyśl: 
c. k. apteka obwodowa Ał. boliwaw.a; 
apteka „oocl Cz .mym ur,i>n“ Józefa Kohiua- 
T.jtnó ■ : ap teka ouwocioir.t J. Misioło wskiego;. 
E rcii^cz: r. .■•te:, i , pod Opatrznością" G. F. To- 
bb.azW; iiO.c.ayir.: a; ttka wodowa Dra Sto i .a 
Stiuzin; Kowy bacz : aęie;<a Marcina Qoi,zóc!'.ieg 
Rzejzow: c k. apteka ot rodowa, ul. 3-g<> Maja.

w Krakowie, Wislna 8 (dom własny).
Cebry przyjmuje się z powrotem po K. 40’— za sztuką, jeżeli będą 
zwrócone w dobrym sianie, opłalnie, pod wskazanym przez Związek 

adresem, w  przeciągu 30 dni od dały faktury. 3455

m

1 POLSKIE MEDALE PAMIĄTKOWE
artysty malarza Lewandowskiego:

■j® z jedne" strony Matka Boska Częstochowska, z drugiej wieńczenie poległego ^
“  żohiierza, na tle warszawskiej kolumny Zygmunta lii. i maszerujących

legionistów
poleca

Związek Ekonomiczny Kółek Rolniczych
iv Krakowie, ulica Wiśina 8

(dum własny). C458

Medale te posrebrzane, w  pluszowej ramce do postawienia, k o s z t u j ą

K 13*20 za sztukę bez porta i opakowania.

Kraków, ulica Lu­
bicz l7 . 3452

K a d z i e  d ę b o w e
mało używane, po 800 
i 400 litrów  pojemności, 
kilkanaście sztuk, zaraz 
dc sprzedania. W iado­
mość: „Iskra", ulica Ł o ­
bzowska 8, m iędzy godz. 

5 a 6 popoł. 3460

iS ill
bnchulteiki,piszące na m, 
szynie. Zgłaszać się nlii 
Szpitalna L. 7. Redakcj 

„Na posterunku*. 
3469

Bańki s z k l a n e  do 
stawiania 

Baseny porcelanowe 
Flaszki nocne 
Podusz k i  gumowe 

na wodę 3484 
Termometry gorącz­

kowe i kąpielo*. 
we itd. itd.

polecaja Zjeonoczon. firmy

DF.8BKER -  Kraków.

3 Di
z komfortem, o 42 ubika- 
cyach za 320 tysięcy koron. 
Dom 2 piętrowy o 40 u- 
bikacyach z- 220 tysięcy 
koron w Dr VIII do sprze­
dana. Wiadomość w Ad- 

ministracyi. 3493

Staruszka
córka oficera wojsk Dol­
skich z roku 1831, nie­
zdolna do przcy z powodu 
starości i złamania ręki, 
uprasza o łaskawe wspar­
cie. Datki przyjinuie Admi­
nistracja .Głosu Narodu .

Z u b o ż a  wuowa po 
puwsiańcu z G3 4 r.
z córką, dotkniętą ciężką 
nerwową chorobą, udaje 
się oo serc szanownych 
roaaków patryotów z bła­
galną prośbą o pomoc w 
wiekom niedostatku i bra­
ku funduszów na kuraryę 
tejże. -  Krystyna Langiar 

Kraków, Czysta 1.
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